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Maecz urzędowa. 


Gmina Humniska w obwodzie Sanockim zobowiazała się na 
założenie szkały parafialnej n siebie, urządzić należycie dawniejsze 
pomieszkanie organisty i przysposobić na szkołę, opalrzyć ja w na- 
leżyte porządki, i nadal je równie jak samą szkołe utrzymywać 
w dobrym stanie, jako też ponosić wszelkie koszta ua ochędóstwo 
i posłnge szkolna. 

Na opał szkoły wyznaczył terażniejsay właściciel Humnisk, 
W. Adam Cybulski, po cztery sagów drzewa przez sześć lat po 
sobie następujacych, z warunkiem, by je gmina sama składała i 
zwoziła. 

Zaś gmina zobowiązała się na przypadek, gdyby z czasem 
ustał datek użyczany z państwa, że sama starać się będzie o do- 
stawe opału na szkołę. 

Dla nauczyciela, który oraz zastępować ma posługi 
zapew nila gmina 100 zł. w. rocznej płacy. 

Udowodniona temi ofiarami troskliwość o rozszerzenie nauki 
między wiejskim ladem, podóje c. k. Namiestnictwo z należytem 
uznaniem do wiadomości powszechnej. 

C. k. galic. Namieslnictwo. 


17. wrzesnia 1860. 
Sprawy krajowe. 


(Wiadomości bieżące. — Stanowisko i przepisy dla floty austryackiej.) 

$"iedeż, I. października. Nadzwyczajny numer Gazeły 
wiedeńskiej, wydany dnia 1. października donosi: Jego ces, król. 
Apostolska Mość raczył dnia 29. września o godzinie 12 w polu- 
dnie, przyjmować łaskawie wzmocniona radę państwa z dostojnym 
prezydentem Jego cesarzewiezowską wysokościa Arcyksięciem Rai~ 
nerem na czełe, i i przemówił w te słowa : 

„Mości panowie radey państwa. 

Dziękeję Wam za waszą gorliwość i wytrwałość, 
wiązaliście się z waszego trudnego zadania. 

Z przyjemności dowiadywałem się o wyrazach waszych uczuć, 
w których malowała się zawsze miłość ojczyzny i wasza wierność 


organisty, 


Lwów, 


która wy- 


poddańcza. 

Rozważę wasze wnioski i zdania, i obwieszczę wkrótce uchwały 
moje. 

Tusze. że zadaniem każdego z was upowszechniać w swem 


kole uprzejmą gotowość w przyjęciu mych rozporządzeń, wdzięczne 
uznanie nych zamiarów, i czybbą pomoc przy wprowadzeniu w ży- 
cie ludowych urządzeń. 

Jedźcie z Bogiem i bądźcie przekonani o przychylności wa- 
szego Cesarza.“ 

Zgromadzenie wzniosło trzykrotne „Wiwat* dla Cesarza, po- 
czem Najjaśniejszy Pan łaskawie dozwolił mu odejść. 

Wieden., 30. września. Jej Mość Cesarzowa Marya Anna 
powróciła 27. b. m. z letniej rezydeneyi swojej w pobliżu Fiumy 
do Pragi. 

— Ostatnie zgromadzenie katolickich stowarzyszeń Niemczy i 
Austryi w Przdze zamknął Jego Eminencya Kardynał Arcybiskup 
praski książę Fryderyk Schwarzenberg na dniu 27. b. m. wzniosłą 
przemowa t udzieleniem arcypasterskiego błogosławieństwa. Przy- 
szłe jeneralne zgromadzenie nastąpi w Mnichowie a w razie prze- 
szkody w Hildesheim. 

— C. k. komendartom oddziału floty, portów i innych stacyi 
morskich, pisze Vaterland, wydane temi dniami rozkaz, traktować 
nespoliańsko- -garihaldyjskie okreta, choćby nawct pod sardyńskim 
pawilonem krażyły po morzu. jako okreta korszrskie i wzbronić 
im przystępu do portów austryackich. Zgodnie z rozporządzeniem 
wojennym zajęły teraz wszystkie c. k. okreta wojenne wyznaczone 
stacye. 

(Posiedzenie rady państwa z 15. września.) 

Na posiedzeniu rady państwa Z dnia 15. września czytał zno- 

wu hrabia Szćcsen następujacy rozdział sprawozdania komitetu: 


„W dałszym toku swej pracy przekonał się komitet zarówno 
z budżetu ministerstwa finansów na rok 1861 jak i z załączonego 
do tego budzeta najunizeńszego ara cana c. k. ministeryam 


finansów z 29. czerwca 1860 |. 2816, że także i w tej walezi ad- 
ministracyi publicznej starano się oi YĆ dawniejsze wydatki, i 
osiągnąć tym sposobem w porównaniu z poprzednim rokiem 1860 
oszczędzenie w sumie 802.300 zł. 

„Prócz tego zapowiada jeszcze rzeczone sprawozdanie e. k. 
ministeryum finansów dalsze oszezędzenia, jakie maja nastąpić z cza- 
sem w podległych temu ministeryum gałeziach administracyi, a któ- 
rych ogólna suma podana jest na 400.009 zł. Wszelako nawet 
mimo tych oszczędzeń po części zaprowadzonych już a po części 
spodziewanych pożuiej wydała się komitetowi zaprojektowana na 
potrzeby administracyi finansowej suma 28,725.000, & w najlepszym 
razie 25,328.400 zi. tak wysoka przy teraźniejszym sianie finansów 
monarchy, że udkiżał za r4ecz konieczną, gwoli rozsądnej, zwy- 
kłego toku spraw nieograniczającej oszczędności zająć się staran- 
nie szczegółowem rozpoznaviem przydzielonych sobie oddziałów 
budzetu państwa. 

„Jakos biorąc najpierw na uwagę potrzchy centralnego za- 
rządu, musiało w ogóle hasunąć się komitetowi pytanie, czy nader 
ky stan personala i U AE ztąd wydatki w sumie 618.877 

a pensyami 404.307 zł., która w porównaniu z iunemi ministe- 
ryami o wiele jest wyższa, dadzą sie usprawiedliwić zakresem czyn- 
ności tego personału? -— lub czy skateczuegi zmianami w orga- 
nizmie administracyj, zjednoczeniem w załatwiania spraw, a 080- 
hliwie ograniczeniem statystycznych i innych wykazów i podań peryo- 
dycznych na niezbędną iHość i t. d. niedałoby się osiagnac zmniej- 
szenie pracy a tem samem także zmniejszenie liczby urzędników i 
oszczędzenie wydatków skarbowi państwa ? 

„3zelf ministerstwa finansów oświadczył ua te pytanie, za 
wszelkie przy terażniejszym stanie rzeczy podobne zmniejszenie 
personalu zostało już przeprowadzone i uwzględnione w budżecie 
ua rak 1864, i że przeto’ daissa redukcya jego wprawdzie jest po- 
ządana ale niepodobna w tych czasach bes uszczerbku potrzeb stu- 
zbowych. Porównanie tych wydatków z iunemi miuisieryami jest 
niestosowne. gdyż odmienne są podstawy działania każdego ministe- 
ryum. Centralny zarząd każdeso ministerstwa jestte zwierciadło 
obraz zakresu czynności, przydzielonych podlegającym mu organom. 
Pole czynności niższych władz administracyjnych jest nierównie 
obszerniejsze t bardziej rozgałęzione niż na przykład u minister- 
stwa spraw wewnętrznych. Bez wątpienia spodziewa się ministe- 
ryum finansów w dalszej przyszłości, -- uregulowaniem zakresu 
czynności, ułatwieniem procedury i połączeniem niektórych władz 
podrzędnych umniejszyć także wydatki centralnego za rządu ; ale 
w tej chwili niepodobna ich ograniczyć wiecej przy niezmniejszo- 
nym nie prawie ciężarze pracy, Liczba sekcyi tego ministeryum 
zredukowana została z 7na 5. a deparlamentów z 40 na 38 w końcu 
zaś na 34, a lo wobec stanu spraw, który wynosi rocznie do 92.000 
numerów, i oprócz własnego, szeroce rozgałęzionego zakresu czyn- 
ności obejmuje jeszcze najważniejsze sprawy byłego ministeryuni 
kultury krajowej (między temi zawikłane sprawy lasowe) i rozwią- 
zanego niedawno ministerywm handle. 

„Dalej wyraził szef ministerstwa finansów nadzieję, że jeźliby 
Jego Ces. Mość nakazał proponowane także przez ten komitet przy- 
wrócenie ministerstwa handlu, uda mu się uskutecznić to odłącze- 
nie i wydzielenie jego % przynależnych ministeryów bez podwyż 
szenia owych kosztów, jakie s skarb państwa już teraz ponosi przeto. 
iz ważne polityczno-ekonsmiezne widoki niedozwałają na zupełne 
przyłączenie uiuisterstwa handlu i wymagają oddzielnego załatwia- 
nia swoich spraw. 

„Komitet s sądzi przeto, że wysokiej radzie państwa wypada 

przyjemnością przyjąć do wiadomości przygotowania, jakie po- 
Ko ministeryum finansć w ku umniejszeniu potrzeb centralnego 
zarządu, «le oraz wyrazić usilne Życzenie, ażeby ten zamiar nie- 
tylko jak najspieszniej został osiągnięty; ale także z zupełnem 
uwzględnieniem owych form, jakie wypiywają z systemu autonomii 
administracyjnej uznanego Już w zasadzie postanowieniem Jego Ces. 


Mości. j (e. d. n.) 
Hiszpania. 
(Stan zdrowia Jej Mości Królowy.) 
Madryt. Urzędowa Gaceta de Madrid ogłasza lekarski 


buletyn przypadku, który doznała Królowa na pokładzie parowca 


„Princesa de Asturias.* Spadła podpora rozbitego namiotu, i ude- 
rzeniem zadała w głowę trzy małe rany; lecz że natychmiast pu- 
szczono Królowej krew i zawiązano rany, nazajutrz Jej Mość 
Królowa przyszła do siebie. W Barcelonie nie czuła juź bolu, i 
wjeżdżając śród radośnych okrzyków 400.000 ludu, wstępowała naj- 
przód do katedry a ztamtąd przejechała miasto niedoznajac utru- 
dzenia. — Correspondencia sadzi, że Królowa powróci do Madrylu 
około 15. października, albo nawet i wcześniej. 


Francya. 

(Wiadomości hieżace, — Wypadki RONGA — Protest Zambianehiniego.) 

Paryż., 27. września. Jej Mość Cesarzowa nie przyjmuje 
teraz nikogo dla żałoby po swojej siostrze. 

— Sardyński rezydent ministeryałny Nigra odjeżdża ztad do- 
piero w przyszły poniedziałek do Turynu. 

— Francuska załoga w Rzymie otrzymuje ciagle posiłki, cho- 
ciaż za kilka dni już może nadejść chwila, że wypadnie jej ustąpić 
z tego miasta, To pewna jednak, że francuski korpus okupacyjny 
ma być wzmocniony na 20.000 ludzi. Dziś odszedł ztąd attaché 
spraw zagranicznych z depeszami do pana Grammont. á 

— Dzisiejszy Monitor pisze: „Dzis oddali Cesarzowi w Sí. 
Cloud obadwaj adjutanci Cesarza rosyjskiego, jenerał hrabia Piotr 
Szuwałow naczelny policmajster w Petersburgu, i brat jego hrabia 
Szuwałow, cztery konie — upominek Cesarza Alexandra.“ 

— Pays, organ ministerstwa spraw wewnętrznych, umieszcza 
artykuł w sprawie rzymskiej pana Granier de Cassagnac pod tytu- 
łem: „Rzym i papiestwo“. W artykule tym nie widzi autor po- 
trzeby, aby Papież, jak mu to z różnych stron doradzają, opuszczał 
Rzymu, gdzie jest bezpieczny pod zasłoną Francyi. Jeżeli jednak 
to uczyni, to niezawodnie z zamiarem powrócić znowu i tylko wy- 
czekiwać tymczasowo gdzicindziej chwili, w której Europa zbierze 
się w kongres, aky ułożyć sprawy włoskie. Świecka władza Pa- 
pieża jest potrzebna, i Papież musi ją wykonywać właśnie w Rzy- 
mie, tego wymaga kościoł katolicki. Królestwo Włoch zjednoczo- 
nych potrzebuje bez wątpienia Rzymu na stolicę, lecz Włochy zje- 
dnoczone, to tylko projekt, marzenie, sen. P., Granier nie pojmuje 
dlaczegoby papiestwo miało poświęcać najwaźniejsze widoki katoli- 
cyzmu, ażeby urzeczywistnić ten sen. 
ać być tem, „czem był i jest“, pomimo że utopiści radziby wy- 
pędzić Papieża, aby uczynić Rzym stolicą królestwa Włoch zjedno- 
czonych. Europa powinna Rzym utrzymać tem, czem jest: stolicą 
kościoła i katolicyzmu. 

— Rozkaz dzienny jenerała Goyon z dnia 18. b, m, do za- 
łogi okupacyjnej w Rzymie potwierdza, a Constitutionnel powiada 
toż samo, ze korpus francuski ma polecenie bronić tylko miasta 
św. jako przybytku Ojca świętego, a więc tylko tak długo, póki 
Ojciec św. w niem przebywa. W rozkazie tym nie ma ani wzmianki 
o dziedzinie Piotrowej; — Piemontanie działali wiec w porozumieniu 
a przynajmniej w duchu tej polityki, zajmując Corneto, Roncelione 
i Civitę Castellana. Dziennik turyński Armonia z dnia 20. b. m. 
zabrano, iż uczynił wzmiankę o Zambiauchinim, który wpadł był 
do Państwa papieskiego, podczas gdy Garibaldi odpłynął był do 
Sycylii; lecz odparty musiał uciekać przed wojskami jenerała Pi- 
modana. Uszedłszy w granice Piemontu, został przytrzymany, roz- 
brojony i uwieziony. Teraz wydał z wiezienia protest, w którym 
tak przemawia do Cavoura. Fariniego i Fantiego: 

Trzymacie mię w więzienia, iż wkroczyłem x piećdziesięciu 
ludźmi, z niebezpieczeństwem życia do państw papieskich. a sami 
sobie poczytujecie za chwałę. żeście je zajęli w 45 tysięcy. Jeżeli 
to jest zbrodnią, któż z nas jest więcej winny? Czy ja, który słu- 
chałem rozkazu Gavibaldego, czy wy, którzyście sami wydali takiż 
sam rozkaz, ja, który ważyłem jedynie własne życie moje, czy wy, 
którzy narażacie tron i życie dziesięciu milionów Włochów? 

— Neue Pr. Zig. zwraca uwagę na doniesienie dziennika 
Giornale di Roma (z dnia 12go b. m.), iż Cesarz Francuzów 
z Marsylii telegrafem zapowiedział królowi Wiktorowi Emanuelowi, 
że będzie się opierać musiał najścia Sardów na papieskie prowin- 
cye. — Zachedzi tu w tem pewne nieporozumienie, które należy 
wyjaśnić. Jedno z pism paryskich wyzywa rząd francuski, wypo- 
wiedzieć otwarcie co myśli. Że dwór rzymski był zupełnie o tem 
przekonany, iż Francya nie będzie spokojnie patrzeć na rozbójniczy 
zamach Sardynii, tego dowodzi rozkaz dzienny jenerała Lamoriciera 
z dnia 14. b. m., w którym zawiadamia wojsko swe o przybyciu 
pułków francuskich. Równocześnie przesłał do pułkownika Gady 
w Ankonie następującą depeszę z Tolentino: „Oczekują w Rzymie 
jenerała Goyon z 25.000 żołnierzy i 48 działami na dniu 17. b. w. 
Proszę obwieścić tę dobrą wiadomość w swojem mieście.“ Wido- 
czna, że jenerał Łamoricicre i rząd rzymski byli w nieszczęsnym 
obłędzie, i naturalnie oczekuja teraz z wielką niespokojnościa urzę- 


dowych wyjaśnień. 
Włochy. 


(Nota kardynała Antonellego. — Jenerala Goyona rozkaz dzienny, — Rozruchy w Ne- 
apołu. — Wypadki pod Neapolem, — Załoga messyńska,) 


Bizym. Dziennik urzędowy rzymski pisze: W obec nowych 
napaści na Państwo stolicy św. przysłał Jego Eminencya kardynał 
sekretarz Jego Świątobliwości następującą notę rezydującemu w Rzy- 
mie ciału dyplomatycznemu: 

„Z pałacu Watykańskiego, 18. września 1860. 

Boleśnie jest podpisanemu kardynałowi sekretarzowi mówić 
zawierzytelnionym przy stolicy św. reprezentantom dworów o coraz 


Rzym nie powinien przesta- | 


smutniejszych zdarzeniach. Stosunki jednak tak grożną przybrały 
postać, popełniono gwałt tak niesłychany przeciw najspokojniejszemu 
z monarchów, przeciw głowie kościoła, że nie mogę wstrzymać sie 
i nie przysłać JW. Panu niniejszego oświadczenia. a to tem bar- 
dziej, że krom obowiazku nakazuje mi to jeszcze wyraźny rozkaz 
Jego Świątobliwości. 

Podpisany miał zaszczyt oświadczyć juz w nocie z dnia 1290 
b. m., że rząd piemoncki postępuje coraz dalej na drodze nieprzy- 
jażnej wzgledem rządu Jego SŚwiatobliwości, chociaż stolica św. 
uiczem nie wywołuje tej nieprzyjaźni. Piemont pomimo tego do- 
puszcza się napaści po napaści. podnieca zbrojną ręką powstanie 
przeciw prawej władzy, aby sobie przywłaszczyć prowincye, które 
po bezprawnem zajęciu Romanii pozostały jeszcze pod władzą sto- 
licy świętej. 

Rząd papieski silny swem prawem i walecznością wojsk swoich 
acz nielicznych, wszelkie czynił i czyni wysilenia, aby odzegnać te 
burzę, Nieprzyjaciel jednak ma tak przeważne siły, że niepodo- 
bieństwem stała się wszelka dłuższa obrona. Po zajęciu Pesaro, 
uwięziono tam papieskiego delegata i komendantów, którzy słusznej 
bronili sprawy. Równocześnie inny korpus uderzył na Perugie, 
którą po silnem szturmie zmuszono poddać się. Jenerała dowodzą- 
cego wzięto w niewolę wraz z załogą. Nastepnie wojsko pie- 
monckie zwróciło się do Foligno i wzięło Spoletto. Tak zwani 
ochotnicy napadli Orvietto, i zagrażają miastu Viterbo. działając 
spólnie z wojskiem piemonckiem, W ten sposób Ojciec św, widzi 
zabrane sobie przemocą wszystkie z kole! prowiucze, katolicka 
dziedzinę kościoła, pomimo że Najjaśn. Cesarz Franeuzów oświad- 
czył Piemontowi, że sprzeciwi się wszelkicmu napadowi na państwa 
Ojca św. i zerwie stosunki zrzadem piemonckim, jeżeli nie otrzyma 
zapewnienia, ze przysłana stolicy św. intymacya, nie pociągnie za 
sobą żadnych następstw, i że Piemont nie uderzy na armie papieska. 

W takim stanie rzeczy niżej podpisany kardynał sekrelarz 
reklamuje i protestuje w imieniu Jego Świątobliwości przeciw wszel- 
kim tego rodzaju postępkom, depczącym boskie i ludzkie rawa, 
naruszajacym niepodległość głowy kościoła, oraz calośś tych państw, 
które z rozrządzenia Opatrzności winien posiadać Papiez dla dobra 
religii i kościoła, jak je od wiela wieków prawnie posiadał, 

Podpisany prosi przeto Waszą Hxcelencyą, abyś tę oto rekla- 
macyc i protestacye podał do wiadomości swego monarchy. Zasady 
prawa, porządku i moralności, które utrzymać i bronić kwoli trwa- 
łości tronu, jesl obowiazkiem każdego monarchy, nakazują ufać, ze 
będzie położona tama duchowi uzurpacyi, który zbrojnemi wojskami 
depce wszelkie prawa, czyni zamęt w obcych państwach i dopu- 
szcza się grabieży ze szkodą prawej zwierzchności. Niemniej ufa 
Ojciec św. i w to, że uwzgłednionym bedzie krzyk boleści tylu 
milionów katolików we wszystkich krajach na ucisk i klęski, 
w które pograżono spólnego ich ojca. 

Niżej podpisany korzysta z tej sposobności, aby wyrazić W. 
Excelencyi swe usznuowanie, 6. Antonelli.“ 

— Pulkownik Morlillier, dowódca papieskiego oddziału, który 
zajął Pontecorvo (w delegacyi Frosinone nad Garigliano) donosi 
w raporcie swym, źe znajdujący się tam oddział powstańców z 400 
ludzi, pierzchnał po bardzo słabym oporze. Żaudarmerya papieska 
nie mogła go dopnać, mając zbyt zmeczone konie; uciekający zdo- 
łali przeto dostać się na most na Garigliano i ujść pogoni. Puł- 
kownik Mortillier wychwala wytrwałość i dzielność swego wojska, 
równie jak ducha mieszkańców w ogóle. Uciekający Garihaldziści 
naruszają częstokroć cudzą własność, 

— Urzędowy dziennik rzymski ogłasza raport jenerała Lamo- 
ricićra, datowany z dnia 15. b. m. Jenerał mówi. że Piemontanie 
zajęli Jesi, i że główna armia stoi pod Sinigaglią, aby przeszka- 
dzać zaopatrywania wojsk papieskich. Piemoatanie głoszą. że bedą 
blokować Ankonę, Według tych pogróżek żaden okręt nie będzie 
mógł przejść w obręb blokowany, wyjąwszy, gdyby marynarka 
francuska zechciała uczynić opór blokadzie. W górach Askoli 
zgromadziło się wielu papieskich ochotników, pod dowództwem 
cnevigue'go. Dołożą wszelkich usiłowań, aby powstrzymać nadcho- 
dzące od granicy neapolitańskiej liczne bandy Garibaldego. W razie 
potrzeby rzucą się w góry, gdzie luduość bardzo jest dobrze uspo- 
sobioną dla sprawy Ojca św. Godnem jest uwagi są słowa raportu. 
że powstanie w tych tylko wybucha miejscach, gdzie się pokaza 
wojska piemonckie. Bez nich nie przyszłoby nigdzie do niczego. 

Raport kończy temi słowy: 

'Tuszę, że jenerał Goyon nie przybywa, aby bronić jedynie 
nurów samego miasta Rzymu i dziedziny św. Piotrowej, lecz ode- 
prze przynajmniej napad od granicy neapolitańskiej z doliny Orvieto. 
Przed jedenastu laty Francuzi osadzili byli Orvieto, moga lam 
wnijść i teraz bez trudności, a pomogłoby to wiele, gdyby zajęli 
Viterbo, Veletri i Orvietto. 

Cesarz zapewne weźmie to bardzo za złe Piemontanom, ze 
nie usłuchali jego przedstawień. 

— Jenerał Goyon wydał nastepujący rozkaz dzienny w Rzy- 
mie dnia t8go września: 

„Oficerowie i żołnierze! Cesarz raczył rozkazać mi postano- 
wieniem z dnia 12. września objąć znowu moję dawna komendę; 
wracam więc do was z równą niemal radością, jakim był mój żal, 
gdym was opuszczał. Na nowo powołany śród trudwiejszych niż 
dawniej stosunków bronić spraw katolicyzmu w osobie Papicza, 
najwyższego z prawa reprezentanta kościoła, i czuwać nad beznie- 
czeństwem świętego miasta, siedziby jego, wszyscy wzniesiemy się 


duchem do wysokości tej pięknej misyi, gotowi, dopełniając jej 
w razie potrzeby, na wszelką ofiarę. Tak przejęci odpowiemy jako 
franeuscy żołnierze woli Cesarza; w ten sposób wyświadcza nam 
N. Pan taske, ze nie będziemy zawisini sławy braci naszej w Chi- 
nach i Syryi, gdy slaja w obronie wzuiosłej sprawy. Wiem, że na 
was liczyć mogę, ale i wy wiecie, że także na mnie liczyć może- 
cie. Nasze siły powiększono, by odpowiedzieć wymaganiom naszej 
sytuacyi. Nowe korpusy, ożywione najlepszym duchem i słusznie 
dumne z swojej przeszłości, będą nas wspierały. Pierwsza brygada 
pod dowództwem jenerała hrabiego Noue, będzie mieć 1) drugi ba- 
talion pieszych strzelców, 2) 7. pułk piechoty, 3) 25. pułk pic- 
choty. Teu sam jenerał obejmie komende placu, i mieć bedzie pod 
swemi rozkazami wyższego oficera jako majora placu. Praga bry- 
gada pod dowództwem jenerala Ridonel będzie mieć; 1) 40 pulk 
piechoty, 2) 62. pułk piechoty. lnne korpusy specyalnej broni zo- 
stają pod bezpośredniemi rozkazami swoich osobnych szefów, a 
będa równie brygady pod mojem naczelnem dowództwem. Jenerał 
dywizji, komendant okupacyjnej dywizyi, adjutant Cesarza 
(podp.) hr. Goyon.“ 

Neapol, Korespoudencye Jourucł des Débats zapewniają, 
że enluzyazm za Garibaldim, mianowicie w niższych warstwach ludu 
stolicy, znacznie się zmniejszył. W dzielnicy miasta St Lucia za- 
mieszkałej przez rybaków i marynarzy, przyszło w nocy % 18. na 
19. września do powstania przeciw teraźniejszym władcom, które 
przemocą oręża musiano przylłumić. 

— Wedlug wiadomości z Neapolu 4 dnia Ż2go b. m., które 
nadeszły do Marsylii dnia 25go wieczór, wyjechał Garibaldi dnia 
21. września do armii z postanowieniem szturmem zdobywać Ka- 
pue, podczas gdy 24.000 ochotników obsadzili linię Cajazzo ; lecz 
królewskie wojsko odzyskawszy tę linię, obsadziło powtórnie prawy 
brzeg rzeki Volturno. Utrzymywano, że jenerał Medici zginał. Pa- 
trie i Pays donoszą dnia 26. września, ze wojsko powstańców nie 
mogac przełamać linii nad rzeką Volturno, którą obsadziły królew- 
skie wojska, Garibaldi kazał bombardować Kapuę. W mieście do- 
wodzi hr. Caserta, brat królewski; załoga składa się w części z le- 
gionu cudzozienskiego, z pułku gwardyi i kilku batalionów strzel- 
ców. Garihaidziści bombardnja z moździerzów z St. Angelo, i grozą 
zniszczyć miasto, jeżeli się nie zechce poddać. Dalsze wypadki pod 
Kapua, opowiada prywatna korespondencya w Ko. Gaz.: Kilka dni 
tema zrobiła królewska kawalerya wycieczkę. Garibaldziści w za- 
pędzie zbliżyli sie zanadto pod twierdzę. gdzie ogień kartaczowy 
raził icb moeno, Zajęli więe stanowiska w północnej stronie od 
Kapuy na wzgórzach wsi Cajazzo, Forwicola i Dragoni, i w silnej 
pozycyi wystającej na twierdze ustawili bateryę z 5 gwintowanych 
dział. Wczoraj wieczór odszedł 7 Neapolu jeszcze jeden korpus do 
armii obłężniezej. która przeto liczy obecnie przeszło 20.000 żoł- 
nierzy. 

— A rozmeitych stron donoszą jednozgodnie, że twierdza 
Mesyna. w której znajduje się jeszcze załoga królewska, nie pod- 
dała sie dlatego, że przybył praski parowiec wojenny „Loreley“ 
dnia 12. września, Kapitan parowca, jak donosi jeden pruski dzien- 
nik, zażadał mówić z konzulem praskim, prosząc, by go przedsta- 
wił komendantowi placa, u którego chciał się wywiedzieć, czy mu 
wolno będzie wejść do twierdzy. Lecz chociaż komendant placu 
odmówił, kapitan praski sam podpłynał w łodzi do twierdzy; po- 
niej dowiedziano sie, że miał depesze od Króla do komendanta 
twierdzy. które oddawszy wrócił do Gaety. Depesze musiały bez 
watpienia zawierać instrukcye. by trzymać twierdzę, gdyż zerwano 
wszelkie uklady rozpoczele o poddanie twierdzy. a wieczór sły- 
szano żołnierzy, jak wołali z murów: Niech zyje Król! śmierć Ga- 
ribaldemu! 


Szwecya. 


Gaseta Gotujska otrzymała telegram ze Sztokholmu z donie- 
sieniem, Że rząd przedłożył Sejmowi państwa wniosek wzgledem 
obustronnego wykonywania wyroków sadowych w Szwecyi i Danii. 
Jego król. Mość ma się coraz lepiej, jednakże odłożono jeszcze 
podróż da Dalekarlii w celu poświęcenia posągu Gustawa Wazy. 


7 
Rosya. 
(Zjazd dyplomatów do Warszawy.j 

Jak słychać w kołach dyplomatycznych, będzie rosyjski pierw- 
szy minister książę Gorczakow w Warszawie jeszcze przed przy- 
byciem Cesarza, ażeby konferować z zawierzytelnionymi przy dwo- 
rach w Wiedniu i Berlinie panem Bałabinem i baronem Budherg. -— 
Żelazna kolej Z Dónaburgu do Wilna już gotowa, przejeżdzano 
temi dniami po niej w całej długości, a dla publiczności nastapi 
otwarcie najpożniej ua przyszłą wiosnę. 


Turcya. 


(Stan rzeczy w kraju.) 

Konsiantynopol, 15. września. Riza Basza jest nieza- 
chwianie w łaskach Śałtana. Za jego poradą nakłonił Aali Basza 
Sułtana, ograniczyć liczhę tureckich poselstw przy dworach euro- 
pejskieh, by odtąd reprezentanci Sułtana pozostawali tylko na dworze 
wićdeńskim, londyńskim, paryskim, petersburskim, berlińskim, tu- 
ryńskiw i ateńskim; Wszystkie zaś inne jako przy dworze hiszpań- 
skim, w Neapolu, Belgii, Holavdyi i t. d., by były zniesionej a na- 
wet i ci co pozostają, otrzymywali mniejszą pensję uiz dotąd; tak 


n. p. poseł w Paryżu zamiast dolychczasowch 180,000 fr. rocznie, 
pobierać będzie tylko 110.000 fr., podobnie w miarę i inni posłowie. 

Pogłoski o bliskim powrocie do stolicy Wielkiego wezyra Meh- 
meda Kiprisli Baszy. rozglasza uparcie stronnictwo, pragiące sta- 
nowczych reform, które jedynie zapewnić mogą trwałość państwa 
tureckiemu; tymczasem pewna, ze W. Wezyr otrzymał rozkaz ob- 
jezdżać także t Bośnię. — Trudno by nagła śmierć ksiecia czarno- 
górskiego i bliski zgon starego księcia serbskiego nie zagrazały 
spokojności podjudzanych prowinezi. Ale sądzimy, że rada angiel- 
skiego posła powierzyć naczelne dowództwo w Bośnii i Bałgaryi, 
Qmerowi Baszy. była dobra. Omer Basza posiada zaufanie wojska 
i sam Słowianin. łatwiej, niż kto inny, zdoła uzyskać przychylność 
u chrześciańskiej acz zniechęconej ludności; ale i Omerowi na za- 
wadzie bieprzyjażny i przeważny wpływ Nizy, i że do tego daleko, 
dowodzi zamierzone małżeństwo 2lletniego syna Nizy z wdową po 
Ilhami Baszy. 


| ST > ua. 
Doniesienia z ostatniej poczty. 

Paryż, 30. września. Dzisiejszy Monitor pisze: Cesarz 
postanowił wzmoenić natychmiast korpus okupacyjny w Rzymie dy- 
wizya piechoty, dwoma szwadronami kawaleryi i jedna baterya. 
lizadowi sardyńskiemn ozuajmiono, że jenerał Goyon upoważniony 
jest instrakcyą rozszerzać lak dalece swoje dziatania, jak na te 
pozwola względy wojskowe. 

Tylko zebrane na kongres główne mocarstwa mogłyby wydać 
sąd w kwestyach, wywołanych wypadkami we Włoszech; ale nim 
to nastąpi, nie przesłanie rząd Cesarza wierny misyi, jaka sam 
sobie zakreślił, dopełniać obowiązków, jakie wkłada na niego sym- 
patya dla Ojca św. i obecność naszych sztandarów w stolicy kato- 
lickiego świata. 

Turyn, 29. września. Król odjechał do Romagnii. Wypra- 
wiona do Króla deputacya neapolitańska zaprosi go do Neapolu dla 
przywrócenia w tym kraju spokoju, wolności, porządku i postępu. 

Barym, 30. września. Opinione donosi, ze równie w Ne- 
apola jak i w Palermie prześladuje i więzi rząd zwolenników anexyi. 
Dziennik ten powstaje znowu na Garibaldego. jak może imieniem 
Wiktora Emanuela i pod jego sztandarem dopuszczać sie takich 
zdrożności względem najwierniejszych poddanych Sardynii. Podobne 
oburzające wypadki nie wydarzaja się w prowineyach Emilii i 
Toskanii. 

Plan wyprawy do państwa papieskiego układał jener, ł Fanti. 
Miedzy Genuą i Neapolem urządzona została regularna komunika- 
cya pocztowa na Liwurnę. 

Niedyoian, 30. września. Dzisiejsza Perseteransu pray- 
uiosła nastepujące doniesienia z Mesyny z 24. września: Neapoli- 
tańska załoga cytadeli bombardowała często miasto; sycylijskie 
neapolitańskie forpoczty Ścieraja się nieustannie; do 13 oficerów 
wielu artylerzystów przybyło paropiywem (rancuskim dla wzmo- 
cnienia załogi, która ma wynosić do 5000 ludzi. Garibaldi zosta- 
wił załodze dziesięć dni do namysłu, czy zechce przyłączyć sie do 
jego armii; inaczej postapi z nia jak z nieprzyjaciołni Włoch. 

Do Persereransy piszą z Neapolu z 25. września: Panuje tu 
wielka trwoga i zamieszanie. Garibaldi nie może podołać kryty- 
cznym stosunkom, tysiące podpisów upraszają Króla sardyńskiego, 
ażeby zajął kraj. Piemontanie stoją o trzy godzin od granicy nea- 
polilańskiej. Cialdini kazał oznajmić Garibaldemu, że chce przekro- 
czyć granicę, na co otrzymał odpowiedź, że Garibaldi go oczekuje. 

Bononia. 30. września (na Paryż). Teka Lamoviciera do- 
stała się w ręce Fantego; ma zawierać listy wielce kompromitu- 
jace i jawne dowody licznych intryg, knowanych przeciw rządowi 
Cesarza z partya legilymistów, a nawet z czerwonymi republikanami. 


i 
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Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 2. października. 
Hotel rosyjski: PP, Hr. Ralinoweki Wład. -— Listowski Jós. — Hr. Bo- 


browski Kar., e. k. roln. Hr. Mier Felix, bietruski Teofil. -- Tresko- 
lawski Leonard. — Pruszyński Rom , e. ros. ratm. g 

Hotel europejski: Pioczakowski Józ — Urhańshi Felix -—- Wierzbicki 
Julian. 


Zajazd podolski: Ziembicki Alex., e. k. kom. obw. 
Hotel krakowski: Bronowski Wasa. 


Wyjechali ze Lwowa. 
Dnia 2, października. 
PP. Orkisz Rud, doktor praw, do Soposzyna. í 
przeł pow, do Złoczowa — Hr. Golejowski Adam, do Hryniowiec Treter 
Hilar., do Łoniego. — Raczyński Felix, d» Woli małnowskiej, «= Potocki M., 
do Kociubieńczyk. -- Kozicki Henr., do Tarnawii. dż Stecki Adolf, do Srodo- 
polec. — Bal Frane., do Tuligłów. -~ Nikorowiez Mik., do Ulgówka. 


Fontana Wine. e. k. 


Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie. 
Dnia 30. września. 
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Dziś komedye polskie : „Oskar“ w 3 aktach z francuskiego i 
„Antoni i Antosia* w 1 akcie ze spiewami. 

„Jutro w teatrze niemieck.: „Hiochzeit beim Laternsehein“ 
opereta w 1 akcie, i koncert na skrzypcach pana Kazimierza 
Łady. 

Termina 
obrotu spraw i papierów gieldowych. 
Losowania: 
Dnia 1. października: Ciagnienie numerów pożyczki loteryjnej państwa 
z roku 1854. 
Losów instytutu kredytowego. 
Wypłaty. 
Zapadłe kupony. 
Pożyczki narodowej w srebrze. 


Dnia 1. października: 


5 m 57% metalików z roku 1835. 
no» » 6% » n 1856. 
Ę k 4% B 1830. 
ż x dyw „ 1847. 
465 » 5%, pierw, akeyi północnej kolei z r. 1847, 
w 5 » 6% S » zachodniej kolei. 


Dnia 15. października: 41%, metalików. 
Przypadajace do wypłaty wygrane sumy: 
Od 1. paźdz. Wyciągniętych 1. kwietnia losów kredytowych 551.260 zł. 
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Telegrafowany kurs wiedeński papierów i weksli. 
Deria 2, października 

za 109 złr. 74.50 

„ ma 196 zł 


Metaiiki pa 27 za 109 zł. 


Z pożyczki narodo. pa z j : 
64.—; po 41% za 190 zł. Gblipacye in- 


| 


demnizacyjne: Niższej Auatryi po 5% za 100 zł. —.—; Węgier —, — 
Galicyj —.-; Bukowiny —.—; Akcye. "Banku narodowego sztuka 746. — 
instytutu kredytowego dla handlu i przemysłu 169.- ; niższo-auatr. i m 
stwa eskomtowego —.— 
Listy zasia wne. 
Wexłowy. Augsburg za 190 zi. 
Lipsh za 109 talarów —,—. Londyn 
za 160 zł. waluty austryack. —.—. 


za 100 zł. 


waluty 113 —. 
131.59. Modyolan 


Galie. instyt. kred. po 1% 
połudn. niermieek. 


za 10 funtów szterl. 
Paryż za 100 fr. 


cz, 


Murs miota. Dukaty ces. mennicze 6 29, dnkaty eee, pełnej wagi 
m m, korony --.—, półkorony --.—. 
CZOP WASTE CZE YODA OŁ CTS | 
Kurs lwowski. 
Dnia 2 października. „EQÓWKa,_ b SZA. 
zą. W c: fe złoJ 6 
Dukat holenderski wal. austr. 6 | 24 6 | 29 
Dukat cesarski t ` 6 ; % G 30 
Półimperyał zł. rosyjski 10 77 19 95 
Rubel srebrny rosyjski A ” 2 7 2 10 
Talar pruski 2 | — 2 4 
Polski kurant i piecioziotówka z ag! 31 5 i = 
Gałicyj. listy zastawne za 106 złr. S4 | 75 | 56 29 
Akcye gal. kol.że!az Karola Ludwika « bez ! | — 
A obligacye indemnizacyjne ; kuponów 63 50 | 64 50 
5% Pożyczka narodowa - | 34 | 13.] 768 | 18 


Kers listów zastawnych w gal stan. Instytucie kredytowym. 


Duia 2 października zł. | cent 

| Instytut kapil prócz knponów 100 pa wal. | 85 | -— 

„  przedał „ £ 109 pa | 85 59 

» awati, 4 100 | = — 

» żądał p y 14h) = 
"artość kupena ad 100 zir 1 614 
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sobie iedebskiei. pien. lewar. pien. towar. pien. towa. 
Enys ON r A Wen. pażyczka zr. 1889 G8,36 73 60]Rol. Grae.-Kóf. i Tow. Msierhacego po 40 ZŁ. m. lk. 8%2.— 82650 
„Ów: po 5% — 62. górn. po 200 zł. w. a. . —  m,m— | Salma p 40 a 86-— 37 — 
f. Ping puhliegny. Dług TD; relu m F% — 48 -—|Austr. towarz. żegl. par. Palfiego 0 pow Re 3i 
A. Państwa pien. towar. PEE AA 42.— | po 580 zł. m.k. . . . - 381 — 388.—|Ciarego 40 qr sda ES 36 — 
W austr. wal. no5% . , 69 69 A0/Dlug Salehurgać „ 3% — 45.— |Lioyda w Tryeście po Bt Genais „M „u 85. — 36. — 
Z pożyczki narod. po 5% 7420 34.70 à rA 29. 500 zł. m. k. . . . a «140.4 360.- |tWindischgrflza 20zł. „  S3,= 33.— 
Z r. 1851, ser. B. pe 5% c5- 94 60IDlug Krainy +37 — 23.-- | Mostu łańe. w Peszcie po Waldsteina Wy o» 24- 235 — 
Metaliki po 57% „a « 6240 6269 no WĄS 21.—| 600 zł. m. ko. 335.— 350.- -| Keglevieha Wy a IB t4 — 
Allo („HF 5676 56- P Stan oblig, domestykaln. |Tow. miyna par. w Wied. e 
dtto „4 *. 49. 498 kj U o 3% za 10% zł. E 14.—| po 600 zł. figg 310.— 316.-- kk 4 
dtto. y 3%, a « 3760 58—: , 21, 2% za 160 zł. - .— 18—]|Powsz. austr. Th gut. (Na 3 miesiace.) 
dto s ge" «wm» 31 50w82-g| „A 21,7 4 74100 zł. — .— 12.—)| po 250 zł. m. k. ! — = m0 | Amsterdam ża 100 zł. ho.11276 112.75 
dtto. s 1% - « „ 12380 1250| „2% za 100 zl. . —.— 11.— Listy | ah Augsburg za 100 zl. w. 5.-n.113,— 113 — 
Przez. do wylós. z r. 1889 11920 120— | s OZ E Gdazh: a e OR aa PE Berlin za 100 tal. 201 — 201.50 
» “desa s640 87 — | 3. Akcze. Banku naro- | 970% po ñ", 9750 98— |Wrocław za 100 tal. . . —— — — 
1860 86.50 66 Z5;Danku nar. . . . . . . 742 743 dawego 10 „6% 95 — 96 — | Frankfurtza100%/. w.p.-n 113 — —.— 
Renty Como po 42 lir, ku 16.26 1650|inst, kred. dla handlu po ton. koi przeznacz, do _,|Genna za 100 lir. piem.. —. |= 
, (po5% —.— 62— | 200zł. w. a. . . . . . 166 — 166 10 ic. (l los. po 5% 88.— 8850|Hawburg za 100 M. B. 9975 100.— 
Wyłog. obl, dawn ) gi EB a: nA 12 mu 5% Lipsk za al 
Uakos » Ah 55 — |Niż.-austr. tow. eskomt. Banku naro- | ; i apsk za 100 tal. a o == em 
SUE „4% —.— 486—]| no 500 zł. . . . . . „186 - 050 - dowego 4 za 100z}, 160-— — — Liwurna za 100 lir. losk. 4360 4360 
n Sys "— 42.— |Półn. kolei po 10002ł. m.k, 1754 1756.--)| wy wal austr. (po. --Bx _|Londyn za 10 fl. szt 131.80 131.90 
Bzezst odnawiać 3% —1= 50.-— |Tow. kolei żel. państwa po Ay * = = 85 25 Lugdun za 160 fr. mm mm 
il are 4» 21,7 = 46.— | 200 zł. m. K. czyli 500 fr. 250 = 261 =- Gal. Tow.kred.po4+7 - . 84.— 64 50|Medyoian za 100 zl. w. a. — —— 
Ak om 1 WOW = 41.— |Kol.Ces.E „łóbiety po 200 zł. L © 147.50 CZ BRlig atcyc u prawem Marsylia sa 109 fr. =- = 
a = SET — 81 — jPołud. 4 in.-=niem. kelci pierwszeństwa. Varyż za 100 fr. . 52 50 52.70 
vy» UA — a kom. 200 zi. m.k, . 11660 t11 — | Koję.j Elżbiety po A Pruga za 100 si. w. a. —— —,— 
Arie z procent ” R A 62 — E ołei Ćisy po 200zł m. ki 160 zł. m. k.. . . 8175 92. - Tryest za 100 zł w. a. . —— — — 
za granica. y” fara” =, 55.—4) po 146 24. (40%) wpłaty 147,— 147.— Tow, austr. kol. państwa Wenecya za 100 zl. w, a. —— —— 
; dw Gi 48.— | Lomb -wen. kolei żel. po po 500 fr. r4 134.  134.—. (31 wi po ukazania.) 
FE. Br ajów koronnyek 200 zł. w. a. czyli 660 fr. Kol. półn. po100 zł. w. ke 93.75 94.25|Bukareszt za 100 piastr wot  „— 
,Niższej Austryi . 68.— 89— | v wpłata 120 zł. (60% ) 142.50 164 —j| kol Lomb. wen. po 500 fr.131.:0 182.— |Konstantynaəpolza 160 piast. tur. — — 
Wyż Aust. i Saib. £6.— 87 — |Kol. Bar. Lud. po g 200%, Kol. Glozgn. za 100 zi. —.— 854. |Dyskosta weks. Bunk, nar. 57 
s | Czech „ . . . . 91-— 92. | m.h.zwpł.polźózł. (605110 £ :0 151 Tow. Żcg. par. na Dim. Procenta za zaliczki Bank. nar ` 
ES |Morawii . . . . . 87~- 88.— |Kol. Preszb. Tyro. I emis. zaWiódsziam każ a 82/69 98.—| na pap. publ. „.. . % 3% 
SE (Slaska . . . . . bo Bh | po 200 zł. m. k. r „ 22—  24—]|[joyda za 109 zł. ago | y= E 
= |Styryi | AR 870 88,— |dtto. Il. emis. po200z1. m.k. 66.--  60.-— A Huss niot. 
sS é Tyrolu ... a. $6.— = |Kolej Busteliradzka po 6. Losy. w przeejęcin w w a 
sę s |Kar., Krainy. i Wyb. 86.. 87.— | 500 zł. m. k, * . 645.— 650.— |lnst. kred. dla handiu po Dukaty ces. men. -.62b. 30 c. 
a A Węgier 64 — 65- |Kolej Aussig.-Ciepl. y 160 zł. w. a. . « - . © 40373 16425] dtto. peinej w gi o (We. U 
Z ə |JBan. Tem., krcacyi 200 zł. m. k. . . —.— ~ —-|Fow.żeg. par. na Dun. po Korona -18 „ 30 y 
© =f i Slawonii €2— 63—] z wpłata 60 zł, (30%) . — = ——| 1060 zł. m. k. 93 — 94 —|Półkorona A= 
Galicyj . . . . . 62— 63 —|Kel. Bern. Ross. po 206 zł. —.-- 200.— |Pożycz. Vrye.po1402ł.w.a.107,- 109. |Napoleonńor . .. — n — y 
\Siedmiogr. i Bukow. 6056 64 — | dtto. we waw Pożycz. miasta Budy po Rosyjski impery, |. -— a — A 
Lom. wen. poż. zr. 1850 =- .— — | po 200 zł. m. k. . 95.— 105.—| 40 zł. w.a 5 37.70 838. -~ |Kurs korony w e k kasach 13 zł. 50 ce 


= = 


(Przestępstwa targowe.) Urzad targowy miasta Lwowa ukaral w dru- 
giej połowie miesiąca września 1860 częścią w pieniędzach, 
katą podejrzanych artykułów : 


a częścią konfis- 


a) za niedozwolony handel 3 partyi; 0) za podkupowanię 13; e) za nie- 
posłuszeństwo w obec dozorcy targowego 1; d) za sprzedaż w czasie niedziel- 
nego nabożeństwa 10; e) za sprzedaż zepsutego mięsa wołowego 1; f) za wy- 
deta rielęcine I; g) za nieustąpienie z placu 56; h) za zastawianie trotoarów 
10; 2) za niezdrowe owoce 4 

Prócz tego przedsięhrał przy pomocy miejskich lekarzy powiatowych re- 
wizyę we wszystkich sklepach z wiktuałami, wediiną i pieczywem. Szezegó- 
łowe wykazy lej rewizyi podamy jutro. 

(Piąty tom korespondeneyi Napoleona 1.) Przed kilku dniami wyszedł u Hen- 
ryka Plon, piaty tom korespondencyi Napoleona I., i zawiera listy, rozkazy dzienne, 
proklamacye i t. p. od dnia 22. września 1798 do dnia 15. października 1799, 
to jest w ciagu expedycyi egipskiej. 


merów. Ciekawy p": w piątym tomie rozkaz dzienny, kodu Bonaparte pod 


pzessiatae Sartynt. 


ET 
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Glany TET M. « 


Caly zbiór zawiera dotychczas 4363 nu- ; 


St. Jean d'Aere poleca ochraniać Druzów. Ten dokument jest z d. 20. 
1755imówi: „Naczelny joenerał zawiadamia armie, 
zamieszkują Druzowie, 


mara 
że wsi» naokolu St. Jean d'Acre 
przychylni Francuzom a nieprzyjaźai Dżezzarom, że 
a wielką gorliwościa zaapalruja 


armie w żywność i u.brajają się ra nasza 


sprawę. Dlalego nakazuje sun/ennie szanować ich osobę i ich własność we 
wszystkich okolicznych wsiach; noksazuje przytrzywywać tyci, eo rabuja, i 
rozstrzelać. — Powodzevie armii i jej dobro zawisły od porządku i karności, 


które jednają nam miłość ludu, łączącego się z nami a nieprzyjaciela naszych 
nieprzyjacioł.* 

(Królowie szezurów ) Oaobliwość szczególną odkryli w Berlinie robot- 
nicy, rożwałając dom stary, a to gniazdo szezurów starych, powiązanych mię- 
dzy soba ogonami, a o czem od wieków między posjólsiwem bajki krążą, że 
są królami szczurów, Ñerlińskio gniazdo stawi ośn starych i poczęści śle» 
pych szezurów, leca dobrze utuezonych, co może hyć dow. dem, że młodsza ge~ 
neracya ich Żywi. Nieeuykłe te widowisko wystawione jest teraz na widok 
publiczny w zoologicznym ogrodzie. 


2a mear * FM 


4 c. ks. galic drukarni rzadowej. 


